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Drobne wiadomości.
Kurs gorzelniany dla właścicieli i ad­

ministratorów dóbr odbył się w  dniach od 
30 listopada do 6 grudnia b. r. w  stacyi do­
świadczalnej dla gorzeln ictwa i przemysłów 
pokrewnych przy c. k. W yższe j szkole prze­
m ysłowej w  Krakow ie. Uczestników kursu 
było 12, z tej liczby 10 właścicieli, 2 admi­
nistratorów dóbr. Po skończonym kursie zw ie­
dzono gorzelnię J W . Pana W ładysław a Że­
leńskiego w  Grodkowicach. Z  prawdzitoem za­
dowoleniem należy zaznaczyć, że uczestnicy 
z wielkiem  zainteresowaniem się uczęszczali na 
wszystk ie w yk łady i ćwiczenia i można z całą 
pewnością tw ierdzić, iż z kursu tego uczest­
nicy odnieśli prawdziwą korzyść i że nadal 
urządzane takie kursa przyczynią się n iewąt­
p liw ie do podniesienia tej tak ważnej gałęzi 
naszego rolniczego przemysłu.

Cena blachy żelaznej wynosiła we W ie ­
dniu w ubiegłym  miesiącu za tonę: 284— 298 
koron za blachę kotłową, 260 — 270 za blachę 
na zbiorniki.

Producenci koniaku we Francyi od ­
czuwają dotkliw ie konkurencyę fabryk „ko­
niaków krajowych11 innych państw, a zwłaszcza 
Niem iec. Celem zastanowienia się nad ochroną 
przed tak zacną konkurencyą zwołali na 30 
listopada b. r. zebranie w Paryżu  i obrado­
wali p rzy współudziale wybitnych prawników. 
W yn ik  obrad musiał być korzystny, humor 
tych panów bowiem tak się poprawił, że po­
tem długo w noc jeszcze bankietowali pod 
przewodnictwem p, B a u d i n a, posła do parla­
mentu francuskiego.

Tani spirytus denaturowany (skażony) 
monopolu rosyjskiego, jak  toż obniżenie zuży­
cia alkoholu drzewnego do denaturacyi za­
szkodziły nadzwyczajnie wyrobow i tego osta­
tniego produktu. Fabryki alkoholu drzewnego 
nie w iedzą, co z nadmiarem zrobić. Natomiast 
ocet drzewny, wyrabiany przez te fabryki, cie­

szy się w  R osy i w ielkim  zbytem  i robi kon­
kurencyę octowi ze spirytusu.

Ile spirytusu denaturowano w  N iem ­
czech w  latach ostatnich? Oto zestawienie 
urzędowe :

Rok 1899,00 . . 655.000 hl.
1900/01 . . 785.300 „
1901/02 . . 704.790 „
1902/03 . . 904.500 „
1903/04 . . 984.200 „
1904,05 . . 981.300 „
1905/06 . . 1014.800 „
1906/07 . . 866.600 „
1907/08 . . 1128.231 „

Eksplozya aparatu destylacyjnego w fa ­
bryce spirytusu firmy Brosche w Lieben pod 
P ragą  nastąpiła dnia 3 grudnia. Zginęło przy 
tem dwóch robotników.

Kartel rafineryj galicyjskich ma być 
utworzony niebawem.

Rum z Jamajki zawdzięcza swój aro­
mat skórze, moczonej w  roztworze tanniny 
i alkoholowemu w yciągow i z liści pewnego 
gatunku tytoniu, tak przynajmniej tw ierdzi 
Dr. Paircault w  swojem dziele „L e  Rhuin et 
sa fabrication11. —  N ie  bardzo to apetytne dla 
Europejczyka. Gotowiśmy jeszcze zaniechać 
picia tam tejszego rumu, a zwłaszcza, gd y  się 
dowiemy, że Jam ajczycy wyrabiają trzy  ga ­
tunki tego  trunku: 1. dla siebie, 2. dla A n ­
g lików , 3. dla Niemców. Ten  ostatni nosi tam 
w ielce pochlebną dla Niemców nazwę „rumu 
śmierdzącego11. Dużo tego rumu sprowadza 
przez Ham burg także Austrya.

Jak przechowywać zmarznięte ziem­
niaki dla celów gorzelniczych? Praktyczn i 
rolnicy radzą sobie w tym przykrym  wypadku, 
gdy  ziemniaki zm arzną, w  sposób bardzo pro­
sty. N ie  kopcują ich tak, jak  zwykle, gdyż 
takie ziemniaki rychło w kopcach tają, a potem 
jako już nieżywe rośliny szybko ulegają gn i­


